X CERNY PRENUMERĀTY: 

We Lwowie miesięcznie 50 kop. — 1 K 66 h 
Za dostawę do domu dopłaca się 10 kop. —38 h 
Z przesyłką w kraju mies. 1 rb. 50 kop. — 5 K 


Cena egzemplarza 2 kopiejki — 6 halerzy. 


Adres Redakcji i Administracji: 
Lwów, ul. Sokoła I. 4. 


ERNY OGLOSZEN: 
Wiersz petlitowy jednołamowy lub jego miejsce 
10 kop. — 88 h. Nadesłane za wiersz pelitowy 
lub jego miejsce 30 kop. — 1 K. Po kronice 
i przed tekstem wiersz petitowy 75 kop. — 2 K 
50 h. Nekrologja za wiersz petitowy 30 kop. — 
i K. Drobne ogłoszenia po 2 kop. — 6n 
za wyraz, najmniej 20 kop. — 66 h. Wyrazy 
tłustemi czcionkami liczą się podwójnie. 


wychodzi codziennie o godzinie tej po 


Nr. 2295. 


Na froncie rosyjsko - austejacho- 
niemieckim. 


ZE SZTABU ZWIERZCHNIEGO NACZELNEGO 
WODZA, 
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Oficjalnie 21 IV. 4 Y. 

W ciągu 20 IV. 3. V nieprzyjaciel za- 
cnowywał się biernie naprzeciw Libawy i 
Mita +y, które są zajęte przez nasze wojska. 

W pobliżu Rosień w dalszym ciągu trwa- 
ly utarczki, 

Na lewym brzegu Niemna na północ 
od Biebrzy i Narwi i na lewym brzegu 
wisły do Pilicy bez istotnych zmian. 

Zajęlśmy w ciągu waiki kilka wsi między 
Netta a Jegrznią, na pó noe od Wielkiego Błota. 
Niemcy atakowali nasze pozycje na prawym 
brzegu Omulewa na dość rozległym froncie 
ale zmuszeni przez nasz ogień do pospieszne 
vo odwrotu pozostawili przed naszemi pozy- 
cjami swoich rannych i zabitych. 

Na południe od Pilicy nieprzyjaciel pod 
„słoną silnego artyleryj kiego ognia wykonał 
kilka ataków. 

Pod Łopusznem piechota nieprzyjaciela 
przybliżyła się w dniu 19 IV. 2 V. na 200 
kroków do naszych okopów, ale w ciągu naj- 
bliższej nocy wyparliśmy ją kontratakiem z 
przygotowanych przez nią osłon, które zostały 
„niszczone, przyczem poniosła znaczne straty. 

W kilku miejscach nieprzyjaciel próbował 
przeprawić się przez Nidę, kontrataki nasze 
jednak usunęły zupełnie nieprzyjaciela z le- 
weg: brzegu Nidy. 

Nad Wisłą pod Kraśnioweęm nieprzyja- 
ciel skupiwszy się w pobliżu naszych pozycji, 
usilnie się okopywał. W nocy na 20 IV. 3 V. 
oddziały te zostały zniszczone atakiem na ba- 
uneły, przytem wzięliśmy około 400 jeńców z 
4 oficerami. 

W Galicji od Wisły do Karpat w cią- 
gu 19 i 20 kwietnia (2 i 3 maja) walki stop- 
niowo wzmagały się, przyczem oddziałom nie- 
przyjacielskim udało się przeprawić na prawy 
brzeg Dunajca, lecz nasz ogień nie pozwolił 
im posunąć się dalej od brzegu rzeki. 

Szczególnie zacięty charakter przybierają 
walki w okręgu Fuchowa— Biecza, gdzie ar- 
tylerja nieprzyjacielska rozwinęła wyjątkowy 
pod względem ilości wyrzucanych pocisków 
ogień. 

Przy kontrataku wzięliśmy kilkuset jeń- 
ców, którzy potwierdzili obecność wtym pun- 
kcie polowych oddziałów niemieckich, które 
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Lwów, środa dnia 22. kwietnia (5. maja) I9I5. 


Junajcem, Świcą. 


początkowo przebywały na naszym froncie w 
Karpatach. 

W kierunku stryjskim w okręgu Ho- 
towiecka w dalszym ciągu trwała zacięta bi- 
twa. Jedna z wyżyn trzykrotnie przechodziła 
z rąk do rąk i nad ranem dnia 20 IV. 3 V. 
ostatecznie pozostała przy nas. Pezy tej spo- 
sobności wzięliśmy fu w ciągu doby do 1200 
jeńców z 5 otieerami oraz 3 karabiny maszy- 
nowe. 

W górnym biegn Świcy próby nieprzyja- 
jaciela okrążenia naszego skizydła skończyły 
się zupełnem niepowodzeniem. Tu również 
wzięliśmy jeńców a przeciwnik cofnił się w 
wielkim nieporządku, 


(Netta dopływ Biebrzy, Jeprzna, dopływ 
Eliu, obie nz północny wschód od Qssowca; 
Łopuszno, na zachód od Kiałe; Tuchów, na 
południe od Taranwa; Bitez w pow. gorlice. 
kim, pa wschód od Giężkowic. Świca, dopływ! 
K... jej górny bieg w pow. dol:nianskim. 
zem NEC 1 


PRZEGLĄD DZIAŁAŃ WOJENNYCH, 
„NASZEGO WIESTNIKA* Z 21. IV. 3, V. 

W rejonie Szawle wielkich starć nie było. 
Znaczne siły przeciwnika posunęły się tutaj nic- 
co na wschód, wszedłszy w kontakt z naszymi 
oddziałami. 

W rejonie za Niemuem oienzywa nasza 
rozwija się pomyślnie. Mimo silnego oporu prze- 
ciwnika, nasze odziały energicznie posuwają się 
naprzód. W pobliżu Czarnuchy po zaciętej wal- 
ce wzięliśmy pierwszą linię niemieckich oko- 
pów koło dworu. Jeden z naszych pułków poko- 
nał 3 szeregi przeszkód z drutu, zabrał u Niem- 
ców karabiny maszynowe i wielu jeńców. 

Na froncie Osowca ponowne ataki przeci- 
wnika wszędzie odparto z wielkiemi stratami 
dla Niewiców. Przeciwnik nielcdrokrotnie pró- 
bowa? bombardować forty twierdzy z armat 
wielkiego kalibru. Baterje jego szybko milkły 
pod udatnym ogniem baterii osowieckiej. We- 
dlug doniesienia przodowych oddziałów nasze 
pociski spowodowały wielkie zniszczenie w o- 
kcpach przeciwnika, 

W rejonie prawego brzegu Wisły na całym 
froncie toczyła się silna wymiana strzałów ar- 
tylerji i karabinów, która miejscami wyglądała 
jak huragan. Między Pisią i Skwią Niemcy kilka- 
krotnie przechodzili do ataku, ale zostali odparci 
z wielkicimi dla siebie stratami. Wzięci do nie- 
woli w większości wypadków okazali się nie- 
trzeęźwymi. W pobliżu Konotopy nasza artyle- 
rja z powodzeniem ostrzeliwała baterię przeciw- 
nika, zmuszając usługę przy armatach do roz- 
bięgnięcia się i cofnięcia. Wyjeżdżający naprzód 
lotnicy rzucili kilka bomb nad dysickacią na- 
szych sekcji upadł niemiecki aeropłan strącony 
przez artylerję. Aeroplan zupełnie został znisz- 
czony i leży o 20 kroków przed linią niemieckich 
okopów . 


południu. 


Rok V. 


W rejonie lewego brzegu Wisły. wielkich 
utarczek nie było. Na całym froncie odbywała 
się tylko silna wymiana strzałów. Na sekcię je- 
dnego z naszych pułków Niemcy 17./30, IV. wy- 
rzucili około 5000 pocisków, czyniąc znikome 
uszkodzenia w naszych okopach. Częściowe pró 
by przeciwnika atakowania niektórych naszych 
sekcji nie udały się Niemcom. Wszędzie zostali 
zmuszeni do odeiścia do swoich okopów. 

W rejonie Woli Szydłowieckiej nasi saperzy 
udatnie wysadzili u Niemców galerię minową. 
Lejek wytworzony przez wybuch zajęty został 
przez nas, przyczem wzięto paru ranionych 
Niemców, 
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MIĘDZY NIEMNEM A WISŁĄ. 

„Piotrogrodzki Kurier“ stwierdza, że oży- 
wienie na wschłodnio-pruskim froncie rośnie i 
przybiera bardzo komkretne formy. Ruch ten 
według zgodnej Opinii wszystkich sprawozda- 
wców wójennych nie jest zapowiędzią kampa- 
nii, zmierzającej tlo stólstnych zadań, ale jest 
tylko pomocniczym Środkiem w celu ulżenia o- 
peracjorm na głównych widowniach wojny. 

„Now. Wremia* zwraca uwagę, że walki, 
które się tu wywiązały, rozkładają ` sie ściśle 
równomiernie na cały front, grupuiąg się w 
niewielkie oazy: D koło Drobina i Raciąża:; 2) 
na północ od Przasnysza; 3) między Szkwą a 
Pisią; 4) pod Ossowcem; 5) w okolicy Suwa- 
lek; 6) kolo Kalwarii. 

Taki równomierny podział walk na wszyst- 
kich ważniejszych szlakach okolic nad Narwią 
i za Niemnem zniewala do wniosku, że walki te 
zainicjowały niemieckie awangardy w jednym 
i tym samym celu. 

Walki te, jak wiadomo z doniesień sztabu, 
znamionuje brak stanowczości, śmiałości i o- 
strożności. Niemcy unikają większej bitwy. Ce. 
lem tej ofenzywy — zdaniem „Now. Wrem.* — 
jest ściągnięcie naprężonej uwagi Rosjan na ca 
łv' ten front. 

Zaczepkę n. p. w rejonie Suwałek i Kalwa 
rii pokrzyżowali Rosianic z łatwością. Między 
Pisią a Szkwą Niemcy, atakując stanowiska ro- 
syiskie od Serafina do Kruszy, popadłszy w 
błota. ostrzeliwani z karabinów maszynowych, 
nie próbowali nawet posyłać rezerw na pomo: 
odrzuconym oddziałom. Widocznie Niemcy do- 
kładnie już znają słynne błota między Pisią a O. 
rzycem, gdzie w roku 1806 ugrzęzła napoleoń- 
ska armia. 


NA LEWYM BRZEGU WISŁY. 

Zdamem wojennego sprawozdawcy „Rie- 
czy“ szczególną uwagę zwraca na się odcirek 
frontu na lewym brzegu Wisły. Rosjanie mają 
tu do czynienia z poważną próba nieprzyjaciela 
podjęcia ofenzywy z tych  stawowisk, które 
przez kilka miesięcy fortyfikowano. Obliczyw- 
szy siły operującej tu armii gen. Makensena na 
330.000 ludzi, mniejwięcej ośm korpusów, któ. 
rym bardzo trudno © posilki z innych frontów, 
przychodzi sprawozdawca do wniosku, że mimo 
wspòmmanych demonstracyjnych prób Niemcy 
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prawdopodobnie nie przedsięwezmą poważniej-| darzajace się obrońcom sekcii pod Yprem. Zre- 


szej ofenzywy na którymkolwiek odcinku swe- 
gö frontu dopóty póki ile zakońcży się bitwa w 
Karpatach. 


NAD NIDĄ. 
I Nad Nidą przeciwnik ostatnimi dniami zna- 
cznie wzmógł ogień swej artylerii. — Zdaje 


się, że pod osłoną tego ognia gotuje się tti prze- 
ciwnik do poważnych operacji. — (Bitż. W.) 


ŻWIADY NA CAŁYM FRONCIE. 

Na calym frorteić, na którym tosylskie ar- 
mije wchodzą w styczność z niemieckiemi, nie- 
przyjaciel — piszą „Birż. Wied.“ — WwykótitNE 
bardzo pilnie zwiady pod osłoną ognia armat- 
niego | karabinowego. 

W najbliższym czasie na tym froncie ocze- 
kiwać ralsży — zdaje się — zuwiążania się 
znacznych bitew i wyjaśnienia się nowego pla- 
nit nierhieckich operacji. Za riajpoważniejszy te: 
jon wcjennych działań jak pierwej uchodzą Kar- 


paty. 
mami 


Wojna froncusko-anqgiel.-niemiecha. 


Paryż. (PAÍ) 91/1V 4V. Komunikat ofic wie- 
czorhy. Za ubiegły dzień nie móżna zaznaczyć 
nie nowego, z wyjątkiem dwóch ataków wyko- 
nanych przeż Niemców w nocy na poniedziałek. 
Jëedeñ ż nich wymierzony został przeciw woj- 
skom dhgielskim iia północ od Ypres; drugi prze- 
ciw Francuzom w lesie Lepretre. 

Londyn PAT. 21 [V 4JV, Z İpswieh telegrafują, 
że angielski kontrtorpedowiee „Recrut“ został 
nafadnięty przez hiemiecką łódź podwcdną. 
Tfaulet „Daisy“ pośpieszył mu na pomoc i ura- 
tował 30 ludzi z załogi, Podwodna tódka wy- 
iżicia mihę na „Daisy“, jednakowoż mina nie 
trafiła go. „Daisy“ spuścił łódź, pełną wyrato- 
wanych marynarzy, która również uległa napa- 
dowi łodzi bodwodnej. Gztetech znajdujących 
się w łodzi żostało ztańiońych, W tym czasie 
zbliżyła się dywizja angielskich kontrtorpedow- 
ców. Dwa z nich Ścigały hiemieekie torpedbw- 
ce». podczas gdy reszta pozostała dla śledzenia 
niemieckich łódek podwodnych. JZ -Mietucami 
szybko załatwiono się, przyczem iadnąkówoż 
Anglicy okazali ludzkość i zabrali pozestałych 
przy życiu mrśrynarzy. Traulćr „Batbados* 
przybył do Yarmońt w stanie uszkodzonym 

apitan jest raniony. 

Nastąpiło to skutkiem spotkania się z nie- 
miiecką podwodną łódką u brzegów belgijskich. 
Na „Barbadosie“ przybył jedyny z pozosttłych 
przy życiu marynarzy z 17 ludzi składających 
załogę „Kolumbii“ zatopiotrej ptzez niemiecka 
łódź podwodną. Na pereie „Barbadosa“ źnajdo- 
wał się również wzięty niemiecki marynarz. 
„Barbades* posługiwał się dwiema niewielkiemi 
armatami, celem odparcia napadu niernieckiega 
na francuski parowiec „Europe“: Załoga tego 
ostatniego ledwie zdołała wsiąść na tnałuńką 
łódkę, kiedy łódz podwodna niemiecka zaczęła 
ostrzeliwać parochód, ale bez rezultatu. Przy- 
były z Lobetovt trauler przyjął na pokład zało- 
Zę, mimo, że sam był Ścigany przez niemiecka 
łódź podwodną. Trzy pociski wyrzucone z łodzi 
padły w pobliżu traułera. Przypuszczają, że 
łódka następnie zatopiła „Europe“. 

GŁOS „TIMESA“. 

Z Londytiu telegtafują do „Russk. Słowa”: 
Wijórity sbrawożdawta „Timesa” pisał dnia i. 
maja: 

Jeśli weżitieniy pod uwdże Wszystkie wi: 
dówilie wójny, to musimy przyjąć, Że nastały 
ciężkie czasy i że w $zczególności angielskie 
wojska są w obliczu niebezpicczeństwa, którtgu 
nie należy niedeceniać. 

Ogólna ofcnzywa rosyjskiej armii na 
wschodniej widowni ñie tozpoczęła się jeszcze 
i wobec tego, iż deszcze Wioserne przedłużają 
różtópy, spowodowane tajaniem śniegów, iie 
możemy przyjąć, iż ziemia już wyśchła i tiadaje 
się dą ruchów mas i wielkich opetacii. 

Co się tyczy walki pod Yprefm, to musimy 
przyznać iż prawie cała odebrana przez Niem.. 
ców w tej okolicy przesttżeń zawsże jeszcze 
jest w ich ręku i dopóki nie zdołamiy ith Statntą!! 
wyprzeć, jasne są dla wszystkich trudhości, ma- 


sztą, możemy być pewni, że już przedsięlrane 
sd energiczne Środki, aby odbić utraconą prze- 
strżefi, albo odboówiedzieć jak bądź inaczej na 
atak Niemców. Ten atak nie miał jeszcze cha- 
rakteru powszechnego i na całej reszcie nasze- 
go frontu panuje stosunkowo spokój. Możemy 
prawie na pewne ptżypuścić, że nawet sami 
Niemcy byli zdumieni rozmiarami swego nieda- 
wnego powodzenia i nie byli w stanie w całej 
pełni z niego skorzystać. W każdym razie stra- 
cili sposobność, nadatżoną im przypadkiem przez 
losy na zachodnim froncie i dali sprzymierzeń- 
cdhi ddść cash aby Oehłonąć po bardzo ntemi- 
lej niespodziance. 
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RUMUNJA. 


KIEDY WYSTĄPI RUMUNJA? 
Przywódca konserwatystów rumuńskich, 
Margiloman, omawiając kwestię wystąpienia 
ümunii, powiedział: „Jest rzeczą dowiedzioną, 
że między Bułgarią a blokiem niemieckim istrie- 
je pofozumietłtie na wypadek Wystąpienia Ru- 
munji. Obecnie jest skoncentrowdna na Bukowi- 
nie stutysięczna arimia, gótowd w każdej chwili 
zająć północną Bułgarję, co też napewho na- 
stągi, jak tylko Rumunia ogłosi mobilizację. W 
tejże chwili Bułgaria poszle swe woiska da Do- 
brudży i wówczas Rumunia zaraz w pierwszych 
dniach mobilizacji będzie wzięła we dwa ognie. 
Być może, że gdyby premier Bratianu Mial we 
intlle stronnika wystapienia Bułgatji, byloby W 
się już dawno stało. Ale ja nie mogę wziąć ra 
siebie tak ciężkiej odpowiedzialności; koniecznie 
trzeba jeszcze czekać. 

Dopiero po zdobyciu przez państwa Ssprzy- 
mierzone Dardanel, gdy bedzie teri sariem gwa- 
tancia, że Bulearia w ddlszytń ciągu zachowa 
neutralność i kiedy wystąpią Włochy, dopiero 
wtedy Rumunia bez zadnego ryzyka może wy- 
stąpić wspólnie z państwami  trójporozu- 


tnienia. 
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Z Paryża donoszą, że mobilizacia armii wło- 
zkiej i ttfitiińskiej odbędzie się rówrocześkie. 
Będą olic stosować się do wspólłie w$bracowa- 
hego pldnu. ( „OU. N.°). 


d 8 je Ą pa 
tstatnie wiadomości, 
Depesze Pietrugrodżkiej Agencji telegr. 

Paryż 201V (3/V) PAT. Dzienne oiiejał- 
tę domię ieuie: Niemcy usiłowałi wykonać 
iwa ataki stosując przytem gazy dutzące; je- 
len :a północ od Ypres ioło Saint Julien; 
irugi na południe od Ypr s kolo wzyó za „60*. 
fednakże ataki te nie miały żadnego iezultatu. 
Na reszcie frontu nie istotneg . 

Londyn: (PAT.) 20 kwiet. (3 maja). Mar: 
szałek polny French donosi, że w sobotę wie- 
ezorem Niethcy atakowali wzgórze „60“ i wczo- 
ra] wykonali atak w okoliedch Saint Julien. Oba 
ataki odparte. Niemcy ponieśli bardzo ciężkie 
straty, mimo wżycia przez nich trujących ga- 
żów. Wezórdj bostrzelońa niemiecki aeroplan; 
«tóry upadł na linije angielskie. W sobotę wy- 
sądziła tietiiecka łódź podwodna na. morzu 
północheni (Niemieckiem) torpedę i zatopiła 
,otweski patowiec „americain“ o 6.400 tonnach: 
Załóge wytatował norweski parowiec pocztowy 
„Sterling“ i wysadził na ląd w Newcastle. 

W niedzielę wieczorem podwodna łódź wy- 
ipucita dwie torpedy na parowiec „Sterling“, od- 
bedziła go, d następnie pozwolła na dalszą po- 
dróż. Niemiecka fódź podwodna w odległości 60 
imi dd Tyne źatópiła trauler ¿Sentay". Załogę 
wyratowano, Wedłe wiadomości agencii Lloyda 
amerykański parowiec „Goldfy” przybył na 
wyspę Gilly. Załoga mietknięta, Ładunek nie- 
zawodnie stracony. 

Kopenttdga. (PAT.) 21 kwiet. (4 mala). — 
Według doniesień dziełthików wczotadj wieczo- 
rem niethiecki okręt wojeńtiy zatopił w Bełcie 
Fehrmana jakiś parowiec. Załogę zdaje sie utd- 
towano. 

Lontyń. (PAT.) 21 kwiet. (4 taja). Norwë- 
ski parowiec „Baldwiń” płynący ¿ Drarimena 


„GAZETA WIECZORNA* Z DNIA 22. KWIETNIA (5. MAJA) 1915. 
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w Norwegii dó LondyHu ż ładuńkieh drtżewa 
zatopiła wtzotdj rarló ha Morzu PółnócHefń tie- 
miecka łódź podwodna. Siedmnastu ludziom za- 
togi pozwolono przesiąść na łódkę, Ocalił ich in- 
ny parowiec, | 

Waszyngton. (PAT.) 21 kwiet, (4 maja). — 
Ostfźeżenie, Obublikówane W gażStach przez 
niemieckie póselstwo, a wzywające podróżnych 
jadących do Europy, by nie wybierali angiel- 
skich i francuskich okrętów, spowodowało w 
kołach tządowych duże tiezadowólefiie z dwu 
powodów: 

1) Ostrzeżenie zarówno jak napad! niemie- 
ckicH lothikôw na amerykański parowiec 
„Cashing“ podkreślają zamiar Niemiec uchylić 
się przed przedstawieniem amerykańskiego rzą- 
du, że na Niemczech spoczywa odpowiedzial- 
ność za rieńdtu$zalność życia i riehia amety- 
kańskich obywateli. 

2) Ogłoszóhe ostrzeżenie, doradzdjące pu- 
bliczności, by nie korzystała z usług wskazane- 
go przedsiębiorstwa, przódstawiła się jako tlari- 
szerie ustawy, Karzącej wszelkie Uusiłowani: 
sżkodżenia przedśiębłotstwont handłowym. — 
Gdyby podobne ogłoszenie wyszło od osobi 
prywatnej, byłoby poczytane za przestępstwo 
karne; nietykalhość zaś niemieckiego pósla 

ernsdorfa uważa się za okoliczność zwiększa- 
jącą jego winę, pomieważ jako dyplomata ma o- 
bowiązek szanowania ustaw narodu; w którym 
hiektórzy amerykańscy obywatele, którzy 
wczoraj odpłynęli na paroówcu „Lusitania“ o- 
trzymali telegramy uprzedzaiące, że „Lusitania“ 
będzie zatopiona minami Jednakże nikt z nich 
hie zrezygnował z pollróży. 


Warszawa. (PAT.) 21 kwiet. (4 ttiaja). — 
WatsSżałyska Izba Sądówa skdzdła Syna radcy 
stat, Włodzitnietża Medera; ha 4 lata kator- 
ki a sześciu oskarzonych na zesłanie na osiedle- 
hie, wszystkich za należenie do „Bundu“. 

Captown (Kapsztad). 19 kwiet. (2 maja). 
Wojska generała Bothy zajęły Oktiiinbitisue. O 
8ześćdziesiąt mil ha bółhocny-zachód 6d Win- 
dune Hoinfaho 28 Niełieów, wśród nich 1 ofice- 
ta. Połudhiowo-afrykańskie wojska straciły 3 
łabitych i dwu tamnych. 

Ateny 20/V (3 mdja) PAT: Z Mityleny 
donoszą, że wtzoraj 4 okręty sojusznicze przez 
10 godzin bombardowały forty Śmyrny.  Tur- 
ey odpowiadali r nergicżnie. Wedle pogłósek 
źaczęło się ląddwańie wojsk W kilku buhktacl 
źatoki Smyrneński j- Turcy na półwyspie G:l- 
lpolijskim ustępują przed cnergicznymi ataka- 
hii sojuszników. Majdos płonie, 

Teheran. PAT. 21/IV 4/V. Rosyjski ambasa- 
dor Kit r wręczył szachowi papiery uWidrzy= 
telni' jące. Szach wyłśził iinbasadórdwi swoje 
hieżichwiane jiiost4 owićnie podtrzymania du 
konga wielki j wojny neutralności Persji. 

- =. A=. M 
Ultimatum Japońtji. 

Tokio, (PAT.) 21 kwiet. (4 maja). Rada mi- 
nistrów powzięła decyzię przesłania Chinom 
ultimatum. Decyzja ta jutro przyjdzie pod obra- 
dy wstgpne tddy kotomtiej: Następnie przedsia- 
wiofo żatwierdźenie cesarza. Decyzja rządu, 
prźestłania Chiłióm ultimdtum wyjaśnia się w 
prasie podstębhem oHHoszenieńi się Chin do ży- 
czeńła Japonii zwtóceńia Chinom Cindao. Chi- 
ñy zażądały zawarcia formalnego porozumichia, 
róWtocześnie odmawiając wypelfietia innych 
żądań. Prżypuszcźajd, że rada kbfónna zgódzi 
się na Ultimatum. W młiistetstwach i w głów- 
dym sztabie odbywaią się bóź Bizetwy Harády. 


4“. f s, 
Wina z Turcia. 
ŻE SZTABU ZWIERZGHNIEGO NACZELNEGO 
WODZA. 
W dhid 90 IV. 3 V. fłota czarnamorsku 
ombardowała fortyfikacje na prawem skrz - 
dle | ożyćji Eżataldzy i fort nadthorski Kära- 


butrtitn. 
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„GAZETA 


ZE SZTABU ARMJI KAUKAZKIEJ 


Oficjalnie, 18. IV./1. V. 

W kierunku na Artwin próba ofenzywy tu- 
reckiej została odparta. 

W rejonie Choi-Dilman toczy się walka mię- 
dzy wojskami naszemi i tiieptżyjacielskiemi. — 
W pozostałych kierunkach bez zmian: 


Oficjalnie 19.—20. IV./2.—3. V. 

W rejonach zaczorochskir i oltyńskim od- 
były się iezfidcztie stafcia. 

W rejbttłe Chbi-Dilman po trzydniowej wal- 
ce nasze wojska przeszły do energicznej ofen- 
zywy  brzeciw kotbusowi Challi-beja i zadały 
mu zupełną potażkę. Jak wielkie są straty tu- 
reekie można sądzić z tego, że po walce nali- 
czoho ponad 3.500 żołnierzy tuteckich zabitych, 
z których 900 na jethiej ż cehtralńych sekcii 
walki na froncie 800 kroków. W Diimam wzię- 
liśmy szpital turecki z całytn personalem. Ści- 
zanie przeciwfiika trwa. 


—: '— 


Piotrogród, (PAT)21/1V 4/V. Z poififorniowa- 
tievo źródła dóńoszą, że 19. 1V./2. V, flota ener- 
«ieznie bombaraowała przez parę godzin forty- 
iikacje Bosfotu: Fener, Katibdże, Ilbutnę, Bu- 
iuk, Liman, górny i dolny Kawak, a również Ki- 
lie i Elmas. Forty odbowiadały ogniein atmattiitm, 
Madżar moździerzowym. ale bëz żadnego rezul- 
tatu. Na Elmas widziano wielki wybuch i pożar. 
Osleń ñaszych okrętów pod względem celności 
i siły niszczenia był znakomity. 

Okręty tureckie prży zbliżeniu się naszem 
pośpieszile sktyły się w ceieŚninach. Jeden 2 
uaszych krążowników o Świcie wniszeżył wielki 
pdrowiec naładowany, którego załoga umknęła 
na łódkach ña btzeg. Prócź tego zlustrowano Ki- 
limk, Zunguldak, Eregli i brzeg dalej, aż do sa- 
niego Bosforu. Okrętów nie znaleziono, prócz 
większego żaglowca, pod flagą perską. Żaglo- 
wite zniszczono. Iny nasz órkęt zniszczył nocą 
żaglowiec u brzegów bułgarskich, wżiąwsży 
z niego korñende. 

Bukareszt PAT. 21/1V A/V: Z Konstantynopola 
donoszą, że 20. IV./3. V. rosyjski aeroplan latał 
jad Kottstańntytiopolem i rziteał bomby. 


„Goeben“ wyszedł z Bosforu. 
GR A 


i b | 
WOJCIECH PELCZARSKI 
artysta-stolafz, członek „Spółki stolarzy“ 
zmarł dnła 4 maja 1915 we Lwowie 
w 75 r. życia, zaojatrźony św. SakratńetitArni. 
Pogtzev odbędzie się w czwartek d. 6 mája 
o g. 1 (cźds ratusz.) z ktypty OO. Bernardynów 
y} na cmentarz łyczakowski. 


DESŁANE 


s nA ri 


BRAK PRZEMYSŁOWY 


Lwów, ul. Trzeciego Maja Í. 9 


(Filja: Drohobycz, Rynek) 


przyjmuje 
WKŁADKI OSŻCZĘDNOŚCI, DEPOZYTY, 
wynajmuje 
SCHOWKI BEZPIECZEŃSTWA 
(w skarbcu pancernym), 


ix M 


otwiera 
RACHUNKI BIEŻĄCE, 
. przyjmuje 
ZLECENIA NA WSZYSTKIE MIEJSCOWOŚCI 
W CESARSTWIE ROSYJSKIEM. 


Emz Ta OZ 


Szczepistńiie öčhronne 


przeciw ospie — doskonałą krowianką 
wykonuje codziehnie od 2 du 5 godz. 
DR. KAROL HAISIG, dł Ochrożek 3, I B. 


LÈKARZ BEKTYSTA 


WANDA MAJEWSKA 


długoletnia asystentka prof. uniw. Íw. T. Bohóś ewi- 
tża, ordyń. ii: Fredry 9, nad Kawiattiią Szkocką 


——  — — —O əs.-F 


| Dr. 
LELIELĘTIEDED= ZLIELIZLIZLEL 


KRONIKA. 


Repertuat Teafru w Kasynie miejskiem we LWowie 
(ul. Akademicka 13). 


W śrotę. 22/IV (5/V), plerwszy raz „Lalka“, ope- 
retia w Ri, Antirana, 

W Czwartek, 23/IV (6/V), pierwszy raz „OsiołEk*. 
farsa w 3 a. Caliaveta i Fleurša i część mlz.-wdk. 

Bilety wcześniej nabywać można w cukierni p. 
sotschka (plac Mariacki 5): 

Teatr w Kasynie miejskietm odegra 
dziś po raz pierwszy „Lalkę*, bardzo ładną 
operetkę, w wykonaniu której uczestnieży li- 
eżliy źesbół artystów, chór i balet. Rżecż pod 
każiłyti Wzpględem godna widzenia. 

Jutro po raz pierwszy nadzwyezaj wesoła 
larsi w 3 aktach Citilldve'a i Fieuts'a p. t.: 
„Osiołek“. 


Okulista 
Leon Gruder 


ul. Ñomañowicza 11 


Nówy arcybiskup gnieźnieńsko - po- 
znański, ` ks. D lbar; doktrot św. Teo- 
logji, liczy zaledwie 45 lat; początkowo 
był kapelańćm przy Tumie w Poznaniu; osta- 
tnio był kanonikiem kapituly poznański j. Ks. 
Dalbor dotychczas p Święcał się WYŁACZNIE 
pracy duszpasterskiej O iominacji jego do- 
nieśliśmy weżoraj 

Z Tow. przyt. ini Kopernika, Do Towarzy- 
stwa wstąpiło kilku nowych członków, których 
nazwiska podał do wiadomości przew. Łom- 


„|hicki. Dr. Tokarski wygłosił odczyt o glinach 


nawianych w Polsce, które badał w okolicy 
nadbużańskiej. Prelegent doszeđt do wiiioskii, że 
gliny te fianieSiotie zostały przez wiatry wschod- 
nie, które panowały w Europie w epoce lodbwej. 
Drugi odezyt, również z dżłedźitty geologii wy- 
głosił dr. S. Pawłowski, który na podstawie ba- 
dań przeprowadzonych w okolicy Piewin sądzi, 
iż Dunajec płynął niegdyś znacznie wyżej, a do- 


piero w okresie pontioceñskim wrył się głębokoj kach na 


w podłoże, tworząc sławty przełom Pieniński, 
podobny do hehiohu. 

Profiocja. P. Bernard Śchlammer rodem 
ze Lwowa otrzymał ońezdaj na tut. uniwersy- 
letle stipibń doktora praw. 

Sprawy miejskie. Przed paru dniami 
powrót 1 ż Kijowa st. weterynarz mańdist atu 
dyr. Goltlieb, wysłany tám przez żarząd mia- 
sta celem zakuprid p'wnej ildśći koni do uży- 
tku zakładów miiejskich. P. Gołtliebowi udało 
się zakupić 40 köti, przeważhie od włościan. 

Jeńcy. W gub. perttiskiej, tiiejscowości 
Wierchnia Mulli, znajduje się Maksym Chyluk 
z gdrnizonu Przehiyš'a, w Herechli, gub. Ko- 
troriskiej, Ilja Humeniuk. 

Ewakuacja dzieci beźdtiiiych. Na ostatniem 
posiedzeniu komisji ewakiłacyjnej w Warszawie 
— jak donosi „Kurj, War.“ — zajmowano się 
Sprawą ewakuacji dzieci bezdómych. Komisja 


j | ewakuacyjtia rozpotżądźa obecnie woliesłii miej- 


scami dla 500 dzieci w Sławucłe, Białocerkwi, 
Humaniu, Żytomietzu i okolicach Kijowa. Miejst 
w pobliżu Warszawy niema. Dzieci w tych 
miejscowościdch pozostawać będą pod opieką 
ochtoniatsk z Warsżąwy. 

W zwiążkit z ewakiiacją schronisk przewi- 
dywany jest Większy rdbływ dżieei, gdyż do 
$ehtohisk Ha praWyrH btżźegi Wisły ewakuowa- 
he będą jedynie rodziny, pozbawione żywicieli, 
znaeżfia zaś liczUa rodżin, nieżdkwadlifikowa- 
nych do ewakuacji, chętnie prawdopodobiie zgo- 
dzi się na w$jdzd swych dźieci nd Ruś. 


WIECZORNA" Z DNIĄ 3. i WIETNIA (8. MAJA) 1946, _, 


Sir. 8. 


dzieci, w term 60 dżieci rezerwistów, pówoła- 
nych na plac boju. 


Ocena russkiej armji, Szwajcarskie gaiety 
wyrażają się z entuzjażmem “o wartości tits. 
skiej arthii: „Russka armie — tó najęrożniejszy 
i najgodniejszy szacunku przeciwnik, z jakim 
kiedykolwiek zdarżyło się riłeć sprawę niemie- 
ckim wojsko. Źwycięstwo tad takim przeciw- 
nikiem nie daje się z niczem porównać.“ — (P. 
Kurier). 

Pożyczka gafistwówa. W rhitfsterstwie skar- 
bu dokonywa Się obecnie grac wstębriych dla 
wypuszczenia w hajblizszymi czasie fiówei jô- 
życzki państwowej w wysbkości 1 rnihatda rub. 
Konferencja bamków pod przewodnictwem dYy- 
tektura kancelarji kredytówej W. L Nikiłórowa 
zaptoportiwała tłastępujące warunki: Nówą pó: 
Życzkę zaciągnie się na 5 i pół ptoc. przy kur- 
sie subskrypeyjnym 99 za 100. Po tpływWie 5 lał 
wsżystkim właścicielom oblitacji udzieli Się pra- 
wa żądania wypłaty al part; 6 ile w czasie ðzħà- 
czbtńytn file zgłošzą takiego Żądania, póżyezka 
zamienia się automatycznie ha długottrminówą, 
z 75-letnifh tetminerh wykupu i 5 pre: obtocefi« 
towafriem. Subskrypcja ma być ttwattą w poło- 
wie maja; banki gwarantują za subsktygcie 60% 
milionów rubli. („Birż Wied.'), 

Nowe koleje. Rumuńska rada ministrów u- 
chwaliła przystąpić do budowy nowych lihit kó: 
„ają Kalafat-Krajowa š drugieł ku Karpa- 
bm. 

Trzęsierfie ziemi. Aparaty seismegrafiezne 
zanotowały silne tektoniczne trzęśienie zierki w 
odległości 6930 km. od obserwatorium rosyj- 
skiego w Pułkowej. Centrum jego zmajdujć Się 
w okolicy wysp Kurylskich (Aino) i Japonii. O 
sile trzęsienia ziemt Świadczy  S€ismograt w 
Pułkowej, który zazmaczył odchyłenła do 
2.1 mm., podczas gdy hiędy tie przewyżsżały 
one 1.65 mm. („P. Ni). f í 
| Przeciw nadużyciom. Dyrekcja gażeWii 
miejskiej zawiadarhia wsźystkieli koñSumeñt6%, 
że do inkasowania nałeżytości za gaz i odczy- 
tywania stanów gazomietzy upoważnieni są 
wyłącznie tylko fumkejónatjusze $4aż0Wiłi, którzy 
posiadają odpowiednie legitymacje, wysławiohe 
przez Dytekcję gdzowini. W cœli zapóbieżenia 
nadużycióji, tależy żądać okazańia legitynacji. 

Lwowskie Towarzystwo ratuñkowe dzić- 
lito w miesiącu kwietniu pomocy w 657 wypad- 
głych zasłabnięć, złamań kości, otruć, 
bokąsań przez psy itd. Z pomocy Tuwatzystwa 
korzystało 317 mężczyzh, 181 kbbiet i 159 dzłe- 
ci. Od 1. stycznia było Towarzystwo wzywane 
2.499 razy. Służbę bezustanną pełniło 9 lekarzy, 
3 służących sanitarhych i 3 woźniców. 

Wzmagają się znacznie wypadki pfźeje- 
chania przez automobile i wypddki póokąśSita 
przez psy wściekłe i złośliwe. W obis tych kie- 
runkach należy energicznie przeciwdziałdć. 

Kradzieże. Z otiieczętowanego rtźeż wia- 
dze składu win ptzy ul. Leona Sabieły  skła- 
dzlorio żńaczną ilość truhków „Władze sklad ó- 
pleczętówały ponownie. Abr. Wassetranówi 
skradziotib w ttamwaju przy ul. Grękechitj pi- 
gilares zawierający 17 rb. i 8 kartek źastawhi- 
czych. Od automobilu będącego włashością za: 
rządu budowy dróg wodiiych, posłkrTĘcak żłó- 
dzieje w garażn za togatką LyczákoWska cë; 
ści składowe wartości 800 rb. 

Adtomobit przejechał wczota! w ttlicy Be- 
tma 60-letiią Reginę Flisowską. Popdłoódć rå- 
tinkowe odstawiło ją w stanie NEźprzytoiyń 
db szpitala. ! 

Za niedozwoloną sprzedśż alkohol 
przyaresztowanó wezoraj Katarzyhę Roma- 
nowską. € 

Aresztowano Wezoraj ogółóm 82 osób, a 
mianowicie: za kradzież 3 rnézézyzñ i i Eo- 
bietę, za opilstwó 6 mężczyżń i 1 koblętó, ćb- 
lèm sprawdzenia tożsańiośti d3oby 398 GŚÓK, 
obeych przyjezdnych bez zezwólenia 9 mąż. 


W najbliższych dhiach komisja wysyła 90|czyzn i 1 kobietę, za sprzedaż wódki 1 mipż- 
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czyznę i 3 kobiety, za włóczęgostwo 3, ko- 
biet lekkich obyczajów 241. 

Opiece serc litościwych polecamy osobę 
pozostałą bez żadnych środków do życia, nie 
mosaca, wsk tek nadwątlonego zdrowia, jąć się 
pracy, matkę irojga dzieci, której mąż poszedi 
na wojnę. Łaskawe datki i zbędne części gar- 
deroby, a przedewszystkiem dziecinne buciki, 
przyjęte będą z prawdziwą wdzięcznością. Zgło- 
szenia w Administracji „Gazety Wieczornej*. 
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Kronika wojenna. 


URODZAJE WĘGIERSKIE. 


„Miinchener Neueste Nachrichten* zwraca 
uwagę na znaczenie tegorocznego urodzaju na 
Węgrzech nie tylko dla Austrji, ale i dla Nie- 
miec. 

Węgry mają dla obu centralnych państw 


środkowej, a wojska niemieckie, znajdujące się 
w Karpatach, walczą nietylko o chleb dia Au- 
strji, ale i dia Niemiec. Gdyby rosyjskie woj- 
ska zdołały przedostać się na równiny węgier- 
skie, to byłyby w stanie zagrozić tegorocznym 
urodzajom na Węgrzech, na których tak ba'- 
dzo zależy Niemcom, gdyż nie produkują do- 
syć pszenicy dla pokrycia własnych potrzeb, 
(U. Rosji). 


NOWY POSEŁ. 


15 (28) kwietnia wyjechał hofmeister M. 
N. Giers do Rzymu, otrzymawszy Ścisłe instru- 
kcje od ministra Sazonowa i naczelnika spraw 
bliskiego Wschodu w ministerstwie spraw za- 
granicznych, kamerhera K. N. Gulkiewicza. Po- 
seł Giers wyjechał z Piotrogrodu koleją warsza- 
wska na Unyeni-Bukareszt, Sotie, Nisz i Salo- 
niki. — (Piotr. Kuri.). 

POŻYCZKA SZWEDZKA. 

Donoszą ze Sztokholmu, że podpisano mo- 
wą 5 proc. pożyczkę rządową na sumę 50 milio- 
nów, przeznaczoną na pokrycie wydatków sto- 
iących w związku z ogłoszeniem neutralności 
Szwecji i przyspieszonej mobilizacii. — (N. Wr.). 


KS. AOSTA. 


Jak donieśliśmy, ma wedle pogłosek z Rzy- 
mu zostać ewentualnym wodzem włoskim w e- 
wentualnej wojnie z Austrią książę Aosta, Ema- 
nuel Fiłibert książę Aosta jest naistarszym sy- 


* = 


LUDOMIR LUDWIK KOEHLER. 
LJ r 
ZE Wspomnień malarza. 


(Dokończenie). 


Przedewszystkiem zagotowalem w kuchni 
u: sąsiadów wodę, zrobiłem sobie herbatę, su- 
rcha bułka się znalazła - na świeżą centów nie 
hyło, bo licząc na otrzymanie pieniędzy, kupi- 
łem paczkę tytoniu, posiliłem się i z pasją za- 
mazałem podpis, — taki śliczny, wielki podpis — 
i narysowałem na samem oku ucho, odwrócone 
ku przodowi twarzy, bo inaczej przyczepić go 
da twarzy nie mogłem i natychmiast jubilatowi 
„Obraz“ odniosłem. Okrutnie się mój artyzm o- 
burzał, gdy iubilat mi dziękował, mówiąc: „A 
widzisz, kawalerze — tak się opierałeś, tak nie 
chciałeś mi tego zrobić, a tu w parę godzin, 
szast, prast, zrobiłeś i jest“. 

Dał mi resztę monety, t. i. 20 złr., pocało- 
wał mnie w głowę, a ja czemprędzei wyniosłem 
Się, by coś zjeść i kupić sobie dolną część gar- 
deroby, bo nawet w dość długiej marynarce 
trochę mi wiało. 

Jakoś w trzy, czy cztery dni po oddaniu 
owego „obrazu miała nastąpić uroczystość ju- 
bileuszowa. Myślałem sobie z goryczą o owem 
uchu, ale pocieszałem się tem, że podpisu niema, 
a jubilat pewnie nazwiska mego nie pamięta. — 
Jednakże ucho to pbrześladowało mnie nawet w 
snach moich, choć dzięki jemu zaspakajając wy- 


ogromną wartość. Węgry są spiżarnią Euro 
l 


=: żołądka, sypiałem teraz lepiej i wogó- 


nem księcia Amadeusza, brata króla Humberta I, 
i Marii Letycji Bonaparte. Ks. Amadeusz by? 
przez krótki czas, za woiny domowej w Hisz- 
panii, królem hiszpańskim. Książę Aosta, ur. 13. 
stycznia 1869, jest generałem porucznikiem 
armii włoskiej. Bracia jego, Wiktor Emanuel 
książę Turynu i Ludwik książę Abruzzów są 
również członkami armii włoskiej, pierwszy ge- 
nerałem-porucznikiermn, drugi admirałem. który 
odznaczył się jako komendant eskadry adriaty- 
ckiej w czasie wojny o Trypolis. 


tar wyucza szybko francuskiego, łatwa 
metoda, udziela lekcji wszystkich przedmiotów, 
także za objad. Zgłoszenia 
agrć ble“. 


OGŁOSZENIA 


„Wieczorna“ „Methode 


jprewnik z W roku szuka jakiegokolwiek za- 
jęcia biurowego. Zgłoszenia do redakcji „Gazety 
Wiecz.* dla „Prawnika“. 


Emerytowany et. oficjal sądowy przyjmie 
jakiekolwiek zajęcie za miernem wynagrodze- 
niem. — Łaskawe zgłoszenia pod „Emerytowany“ do 
Admin. naszego pisma. 


ntet. panna z ukończoną szkołą handl. prosi o 
jakiekolwiek płatne zajęcie. Zgłoszenia w Adm. 
„Gaz. Wiecz.* pod „Praca“. 


poszukuje aię osoby w średnim wieku, skrom- 
nych wymagań, znającej się także na kuchni 
do pielęgnowania osoby chorej i do zajęcia się ma- 
tem gospodarstwem. — Oterty listowne pod lit. Z. Z. 


uprasza się składać w Administracji. 

2 powodu braku roboty malarskiej pokojowej 
upraszam Szanownych P. T. Obywateli o po- 

parcie mojej firmy, Władysław Schulz, Rynek 29, 

brama Andriollego. 


rkiestra symfoniczna K. Smirnowa poszu- 
kuje pierwszorzędnych muzyxów za kontraktem. 
Łaskawe zgłosz.' Hotel Krakowski nr. 320, o g. 3—5 


Füosviski= podania i tiómaczenia — koncesjono- 
wane Biuro korespondencyjne, Kopernika 15a. 


poszukuję 2 lub $ pokoji z kuchuią. /gło- 
szenia pod „Lwowiania* do „Gaz. Wiecz.* 


pokój z kuchnią, cwentualnie z meblami — 
Tarnowskiego 5 


wraz z odsrawa do domu poećca Dom han- 
dlowy Kazimierza ŚSoleckiego, Bartosza Głowa- 
ckiega 17. 


| BE do sprzedania, 2060 korców, 190 kilo pa 
4 K, loco dwór Dziedziłów, koło jaryczowa 
Nowsgo. 


stawa, Yole ki, Bartosza Głowackiego 17. 


le czułem się szczęśliwy. 

Aż tu pewnego dnia przychodzi do mnie 
mój protektor, ten, który namówił iubilata na 
portret i opowiada, że ogromnie wiele było 
śmiechu z owego ucha, że nawet znaleźli się ta- 
cy, którzy wicłali, iż to jakiś bazgracz rysował, 
a nie żaden artysta, ale jubilat ujął się za mną 
i opowiedział, jak się upierałem, by ucha nie ro- 
bić, ale, że on stary nie zna się na tem i zmusił 
mnie, bym to ucho dorobił, Koniec końców. że 
przybył tu w tym celu, by mnie prosić w imie- 
niu jnbilata, abym przyszedł i to ucho skasował. 

Z radości spęczniałem, Obiecałem przyjść, 


lecz rozmyślnie zwlekałem, aż się doczekałem | 


powtórnego zaproszenia. Wówczas poszedłem, 
a poszedłem z zamiarem pokazania jubiłatowi.. 
że czuję się obrażonym i dotkniętym w mojej 
artystycznej ambicji, 

Na uprzejme powitanie odpowiedziałem 
chmurnie i nawet iubiłata nie pocałowałem w 
mankiet. Gdy usprawiedliwiał się przedemną, 
stałem milczący, a na prośbę, by ucho zamazać, 
zacząłem mruczeć, że to teraz ogromna trud- 
ność takie ucho skasować, że to zawsze będzie 
znać i t. p. Słowem, chciałem się pokazać i po- 
drożyć. Na usilne wreszcie prośby niby to 
zmiękłem i przyobiecawszy, że spróbuję, znów 
ów „obraz“ wyjąłem z ramy, zwinąłem w rulon 
i zabrałem do domu, gdzie najspokojniej położy- 
łem go na półce. Po paru tygodniach . trzyma- 
łem bilecik z zapytaniem, co się dzieje z por- 
tretem, odpowiedziałem przez oddawcę, że je- 


gga: pszenną najprzedniejszą catem. baiami | 


Konicz czerwony nasienry, naty: hmiastowa od- | 


upuję żarówki elektryczne, płacę dobre ceny, 
A. Kiesel, Magazynowa 1, boczna Bema. 


| z syropu kartofianego w bardzo 

dobrym stanie, po umiarkowanych cenach do 

nabycia w fabryce cukrów, Panieńska 23. 

Nsjprzedniejszy mióci patoka, kg 60 kop, pr 
Strzelecki 1, I p. 


g#subiono w Parku Stryjskim srebrną branzolei- 
kę z zegarkiem. Łaskawy znalazta zechce się 
zgłosć za wynagrodzeniem w trafice, Jagiellońska 7. 


Osoba w średnim wieku 
samotna, sumienna, znająca się dobrze na kuchni i 
na gospodarstwie wiejskiem i domowem, poszukuje 
miejsca do zarządu domu. Zgłoszenia: ul. Janowska 


11, u p. Nyk etyszyn. 
wezelkie podania, tłóma»” 
Prośby, czenia rosyjskie. HNandlo- 


we zlecenia. Tanio! Szybko! „ARGUS, Ko- 
pernika 22, I p. 


p ZSZER I WIE POZ imę o. 
srub miesięcznie, 3 razy tygodniowo ka- 
i e żdego nauczy w 2—5 mies. nauczy- 
ciel g m., Rosjanin, rosyjskiego jęz. mówić. 
gramatyki, pisać prawidłowo, przygotowuje no 

== SZKÓŁ. — Tamże nauczyciel, przybyły z Pa: y- 
ża uczy po francusku teorji i praktyki, ul. Cy. 

tadeli 1. 9, wejście furtką ogrodu. 


_ Freno-grafolog 
rozjaśnia Sprawy życiowe, wykazuje charakter, zdol- 
ności i daje drogocenne rady, Koralnicka 8, II p. (róg 

pl. Akademickiego), 10—12 i 4—8. 


oposób przeciw pimi! 


(by dać możność uniknięcia 
zarazków chorób zakaźnych 


Galityjska fabryka konserw 


We Lwowie 


zredukowała swój dotychczasowy 
cennik konserw jarzynowych, już 
pasteuryzowanych i urządziła 


Fakryczny skład przy pl. Kalickim 3 E: 
gdzie, według cennika, sprzedaje É 
po cenach przystępnych. 


Wacław Barabasz 
pkh l. š. ! 


7 


Szcze nie skończona ta poprawka, ale że będe 
się spieszyć, to może za kilka dni przyniosę. 
Po tygodniu przyszedł mój protcktor: no. 
tego nie mogłem tak oblagować. powiedziateni 
mu więc, że mam portret ten w szkole, ale że 
zaraz tam pójdę, wezmę portret i przyniosę. 

Po jego odeiściu rozwinąłem ów „ODrAZ, 
zastnanowałem ucho tłem, wyrżnąłem kolosal- 
ny podpis, czarną i białą kredą i machnałem się 
do jubiłata, nie przypuszczając abym za tę čo- 
datkową pracę jaką gratyfikacię otrzymał. 

Zacny staruszek ucałował mnie serdecznie. 
ja też nie byłem chmurny, chwycił mnie tak za 
Serce, że kompletnie rozkrochmaliłem się i na 
pożegnanie pocałowałem go nie w mankicż. 
lecz w rękę, 

Chcę już odchodzić, tymczasem starowina 
powiada: „Zaczekaj no, moje dziecko, miałeś 
pracę, miałeś wydatki“ — podchodzi do biurka 
i zaczyna czemś nader mile szeleścić, 

Wzruszyi mnie ten szelest ogromnie. 
były wówczas papierowe guideny w obiczu. 

Może mi da z piątkę, a może mniej, ale co: 
da. Poczciwy! 

Wyobraźcie sobie moją radość, gdy wei- 
Śnięte do ręki papierki zaraz za drzwiami prze- 
liczyłem. 

Było ich piętnaście! 

Otrzymałem więc czterdzieści złr. za jedną 
moją pracę — pierwszy raz w życiu! 


KONIEC. 


ho 


Z „Drukarni Polskiej“, Lwów, Ghorążczyzna 31. 


Dozwołono przez wojenną cenzurę. 


Redaktor: Zdzisław, Tranda. 


